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W iadom ości zagraniczne.

F  r a n c y  a.
Z  P a r y ż a ,  dnia 8. G rudn ia .

Ciągle jeszcze z b y w a  na w iadom ośc iach  
z Afryki. R ząd  ogran icza  się na ogłoszeniu  
depeszy te leg ra f iczne j , donoszącej o zaam bar-  
k o w a n iu  w  T u lo n ie  38go pu łku  na pokładz ie  
o k r ę tó w  «N eptune«  i „Alger". Zaś drogą p r y ­
w a tn ą  dowdacluiemy się , źe pak ie tbo t «le V a u -  
tou r«  w  nocy z dn. 3. na  4. na. b. do  T u lo n u  
z a w in ą ł  i w iadom ośc i  z .Algieru aż do  d. 30. 
L is to p a d a  p rzyw ióz ł .  M in is teryum  za tćm  już 
o d  d w ó c h  d n i  n o w e  w iad o m o śc i  p o d aćby  
m o g ło ,  a m ilczenie jego w ś r ó d  obepnych  o k o ­
liczności na tu ra ln ie  tylko n iepom yśln ie  t ł u m a ­
czono. 1'ismo handloyye z T u lo n u  w y ra ż a ,  
£e d  30. L is topada ,  gdy «V au to u r«  o d p ły w a ł ,  
daleką kanonadę  w  Algierze słyszano. S ą ­
dzo n o  t a m ,  że b i tw a  zajść musiała. W s z y s t ­
k ie w ia d o m o śc i  w  m ieście o w e m  s ta rann ie  
ta jono  i nie w ie d z ia n o  tam  nic zgoła o tem, 
co  się n a  p o b o jo w isk u  działo, ( hcą takim 
spo so b e m  zn iechęceniu  zap o b ie d z ,  cho< iaż 
p o s tę p o w a n ie  t a k o w e  ł a tw o  p rz e c iw n e  skut­
k i w y  dać m oże.  Jakoż istotnie ogarnę ła  całą 
ludność  eu ropejską nad z w y cz a jn a  t rw o g a ,  zaś 
wuędzy M a u ra m i ,  k tó ry ch  p rzyna jm nie j  20,000

w  R egency i liczą ,  w ie lka  się o b ja w ia  radość. 
W szystk ie  na przystan i  algierskiej stojące 
ok rę ty  osady sw o je  na ląd w ysad z i ły ,  aby  na 
p rzy p a d ek  p o w s ta n ia ,  E u ro p e jc z y k ó w  b r o ­
nić. D o  O ra n u  puśc iły  się pak ie tbo ty ,  aby  
w szys tk ie  ta m  nie koniecznie p o tr z e b n e  w o j ­
ska do  A lg ieru  sp row adz ić .  Z  o b o z ó w  W  o- 
kolicach  O ra n u  w o jsk o  cofnięto.

M o w a  obecnie  w  M in is te ryum  w o jn y  o pla­
nie podzie len ia  posiadłości afrykańskich  na  
d w ie  od siebie n iezaw is łe  p ro w in c y e .  J e d n a  
z n ich ,  k tórej stolicą ma być  A lg ier,  zostanie 
pod  rozkazami Marszałka V alee  a d ruga z s to ­
licą O ra n  pod  w ied z ą  G enera ła  Cubieres.

R ozchodz i się pogłoska ,  źe K r ó lo w a  i M a­
d am e Adelaide n iebezpiecznie  z a c h o ro w a ły .

Niążę Joinville ku k o ń c o w i  s ty c zn ia  W Pa­
ryżu  o c z e k iw a n y ,  gdzie kilka tygodni z a b a w i  
a po te m  z n o w u  do  eskadry  L e w a n c k ie j  po­
w ró c i .

M o n i t e  u r  p a r i s i e n  d onos i ,  żc w  pom ie­
szkaniu o s o b y , k tórą  literą X. oznaczają  i k tó­
rą  jako podejrzaną  o u c z es tn ic tw o  w  zam a­
chu  na ru e  M ontpensie r  a r e s z to w a n o ,  7 p i­
s to le tó w ,  4 s z te m p ló w  do nabijania, 1 pugi­
n a ł ,  3a0  n a b o jó w  z ku lam i,  60 w ielk ich  kul 
i 40 skałek znaleziono. szystkie te  rzeczy  
w  skrzynce  by ły  zapakow ane .

L isty  z  K o n s ta n ty n o p o la  donosić m a ją ,  ze
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w  skutek w p ł y w u  angielskiego układy  między  
Por tą  i V\ i cekró lem zupełnie  zostały z e r w a ­
ne.  W i a d o m o ś ć  ta po t r ze bu je  wsze lako  p o ­
tw ie rdz en i a .  .

Z d n i a  9. b r u d m a .
Dzi ś  ogłaszają pisma publ iczne rapor t  M a r ­

szałka Valee z dn.  30 Lis topada,  nie p o t w i e r ­
dza jący  w p r a w d z i e  z łowieszczych  pogłosek o 
n o w y c h  klęskach w  Af ryce ;  ale za razem nie 
zdolny usunąć  o b a w ę  o przyszłość.  Na  w s t ę ­
pie do s w e g o  rap or tu  p o w i a d a  Marszałek,  źe 
o d  chw i l i  w y p r a w i e n i a  osta tniego gońca stan 
r zeczy  t amecznych  w  ogólności  się nie zm ie ­
nił .  Ob ie  s t r ony  gotują się do w o jn y .  Ab de l -  
K a d e r  zw oł u j e  ludy do b r o n i ,  ale nie w s z ę ­
dzie ,  jak się zdaje ,  wsp ó łu cz uc ie  znajduje.  
Marszałek  zalecił  wszy s tk im  F r a n c u z o m  i k r a ­
jow com ,  aby pod  w a r ó w r i e m i  miejscami p r z y ­
tu łku  szukali .  Niek tórzy  osadnicy postawi l i  
d o m y  sw oj e  w s t a n i e  o b r o n n y m ,  a Marsza łek  
op a t rzy ł  ich w  b r o ń ,  amunicyą  i żywność .
» W y p a d k i ,  na jakie się zanosi ,  w y r a ż o n o  da ­
lej,  s p o w o d o w a ł y  rnię zg romadz ić  całą siłę 
zb ro jnę  na kilku punktach.  Niek tóre  s t a n o ­
w is k a ,  mające jedynie na celu bezp i ec ze ńs t wo  
pub l i czne z s t rony  z łodzie i ,  utraci ły od czasu 
W} po w ie d z en ia  w o j n y  s w o je  znaczenie.  N ie ­
k tó r y ch  z n ich  p rócz  tego nie by łoby  moż na  
obsadzić w  czasie p rzykrej  po ry  roku.  Pod ług  
ra p o r tu  G ene ra ł a  G u ch e n eu c a  me p rzysz ło  w  
O ra n ie  aź do dnia 28. L i s topada do żadnych 
k r o k ó w  nieprzyjacie lskich i w n o sz ą ,  ze r zeczy 
pozos taną  się in statu quo  az do od jazdu  agen­
ta  Abde l -Kadera .  W  pr o w i n c y i  Konstan tyn ie  
A c h m e d  Bej us i łowa ł  znęcić do siebie kilka 
p o k o le ń ,  w y s t a w i a ją c  im zdo byc ze ,  jakie im 
się w’ podzielę  dostaną.  L e c z  nie tylko m u  
się t a m ie  plan  jego nie udał ,  ale nad t o  p o k o ­
lenia te obeszły  się z jazdą jego po  n iep rzy ja ­
cielski! i 7 ludzi jego ubiły.  G enera l  Galboi s 
don os i ,  że sprzedaż pub l i czna  z iemi ,  odby ta  
n i e d a w n o  t e rnu ,  n ad e r  pomyś ln ie  w y p ad ła ,  a 
z tego w n o s ić  należy,  ze u fność ludności  w p o -  
tęoę F rancy i  jest n iezachwiana .  W  Bonie  c i ą ­
gle jeszcze międ zy  żołn ie rzami  panują choroby.  
B u r z a ,  jaką w  p o ł o w i e  up lyn ionego  miesiąca 
na  m o r z u  S ro d z i c m n e m  p a n ow a ła ,  także i na 
w y b r z e ż u  morsk iem wielkie  zrządzi ł a szkody.  
B r y g  »Esperance«  i brygi h a n d l o w e  „Favor i t e  
i B ien  aimee," ma jące  na s w y m  pokładz ie  żoł ­
n ie rz y  i r zeczy w o j s k o w e ,  rozb i ły  się nie da ­
leko  b r ze gu ;  ludzi  j ednakże w szys tk ich  o c a ­
lono.  « — R a p o r t  t e n ,  będąc y  oczywiśc ie  tyl­
ko  w y j ą t k i e m  z doniesienia Marszałka Valee ,  
p rzes ianego  r z ą d o w i ,  nie  w yjaśn ia  dok ładnie  
ob ecn ego  s tanu rzeczy,  i tylko dz ienn ikom  do 
u w a g  sposobność  nas tręcza.  I. tak n. p. p o ­
w i a d a  D z i e n n i k  s p o r ó w :  » W c z a s i e  ode j ­

ścia depeszy  z Alg ie ru  z d a w a n o  się o ba w ia ć  
b un tu  z s t rony  M a u r ó w  i A r a b ó w .  Ale 
o b a w a  t a ,  w  skutek k tó rej  w ł a d z e  p o t r ze bn e  
i s t ó s o w n e  poczyn iły ś rodk i ,  nie zdaje się być 
uzasadnioną.  Być może,  iż emissaryusze Abdel -  
K a d e ra  p rzesadzone  rozs iewa l i  wieści ,  w  celu 
o bud ze n ia  n a n o w o  fana tyzmu międ zy  róźncmi  
poko le n ia mi ;  ale rozb ro jo no  ich, baczne ma jąc  
na  nich ok o ,  a zresztą  z b y w a  M a u r o m  na 
sprężystości  po t rze bn e j  do podniesienia ro ko ­
szu. W a żn ie j s z ą  okol icznością jest z j awienie 
się dawnie j sz ego  Beja Konstantyr iy nad b r z e ­
gami ś e y b u s e ,  gdzie ,  jak się zda je ,  zamyśla 
przeciąć  d rogę między  Boną  a Kori s t antyną,  i 
t y m  spo so b e m  z a t a m o w a ć  wsze lkie  związki  
os ta tniego miasta z mo rze m.  Nie  ulega żadnćj 
w ą t p l i w o ś c i , że daw nie j szy  Bej A c h m e d  z o ­
staje w  p o r o z u m i e n iu  z Abde l  - K a d e r e m ; a 
tak kilka o b w o d ó w  w  p r o w i n c y i  Koris tanly-  
nie mogą  albo p r z e c iw  n am  p o d b u r z y ć ,  albo 
je też złupić.  1 w  rzeczy  samej  może  Abdeł-  
K a d e r  w  ch w i l i ,  gdy się G en e ra ł  G a l b o i s  
udał  d o S e y b u s e  w  celu za pe w ni e n i a  sobie 
z w i ą z k ó w ,  z częścią sw eg o  wojska  w pa śd ź  
z M e d ea h u  do Set i fu,  podczas  gdy d ruga p o ­
zos tanie n a p r z e c i w  Ma rsz a l kow i  Valee ,  który 
aż do nadejścia p o s i ł k ów  na działaniu odpor -  
n e m  zaprzes tać  musi.  W  pr ow in cy i  O ran ie  
m u s i m y  na reszc ie ,  jeżel iby t ameczne  poko le ­
nie p r z e c i w  n a m  p o w s t a ć  miały,  na c o  p o ­
w i n n i ś m y  b y ć  p r z y g o t o w a n i  znaczną 
w y p r a w i ć  k o lu m n ę  dla zasłonienia A rze w u,  
Mostaganernu  i Mazagramu.  Ze wszys tk ich  
s t ron za tem  wielk ie  p ow s ta ją  t rudn ośc i ,  a t a ­
jenie tychże  czyliźby się nam  na co p rzyda ło?  
L e c z  p o k o n am y je ,  i nie w ą t p i m y ,  że przesi ­
lenie to  n a w e t  posiad łośc iom naszym korzyść 
p rzy n i es i e , ile źe n i e r ó w n i e  w ię k s z y c h ,  niż 
k ied yźk o lw ie k  użyjemy ś r o d k ó w ,  aby  p a n o ­
w a n ie  nasze w  Af ryce  ustalić. Dzień już n ie ­
daleki ,  w  k t ó r ym  F ran cya  nareszcie za sw o je  
w s p a n i a ło m y ś ln e  po św ię ce n i e  nagrodę  o d b ie ­
rze  i ś w ia tu  pokaż e ,  że jej i na w y t r w a ło ś c i  
byna jmnie j  nie z b y w a . "  — K o n s t y t u c y o -  
n i s t a  za w ie r a  listy z Algie ru z d.30.  Wrzesn. ,  
p o d ł u g  k tó r y ch  wiadom ośc i  z do l iny wielką 
w zn i ec a j ą  o b a w ę .  Z a p e w n i a n o , ze Abilcl
K a d e r  na czele 6 do 8000 jazdy w o js ko  nasze 
cią°le n ie po ko i ,  i źe Marsza łek  z upragnieniem 
przybyc ia p o s i ł k ó w  z F ran cy i  wyg ląda .  W  sa­
m y m  Algie rze  ujęto w ie l e  osób  a działa cyta- 
delli ku mias tu z w r ó c o n o . "

M o n i t e u r  A l g e r i e n  ogłasza następujący 
list k r ó lewsk i  do Marszałka Va lee  zTu i l l e ryó '^  
z dn.  19. L i s to p a da ;  „Mój kochany  Marszałkm 
Mając, p r ze d  d w o m a  laty szczęście p o z w o le ­
nia m e m u  s y n o w i ,  Xięciu Nemursk ie rnu ,  n a ­
leżenia p o d  T w e w i  rozkazami  do  chluoi
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w y p ra w y  przeciw  Konstantynie i do zdoby­
cia tegoż miasta, przyjem ną jest, nader dla' 
mnie r zeczą , gdy się mogę znow u wspólnie 
z Tobą cieszyć z szczęśliwego udziału, jaki 
mój syn, Następca tronu , miał w  św ietnem  
przedsięwzięciu, któreś tak dobrze w ym ys i 
i tak dokładnie i zręcznie uskutecznił /. w ie  - 
kiem zadowoleniem widzę zawsze moic i sy­
n ó w  w  szeregach naszych walecznych żołnie­
rzy, podzielających z nimi ich trudy, cierpie­
nia i niebezpieczeństwa, i jestem tłumaczem 
głosu narodow ego , oświadczając Ci w d z ięcz ­
ność Francyi i tę ,  jaką moje serce jest p rze­
jęte, i prosząc C ię ,  abyś podobnież i naszej 
armii afrykańskiej wdzięczność tę wynurzył. 
Znasz od dawnego czasu udział, jaki m am w  
spraw ach Algieru; w idzę  |a z żywą radością, 
źe pod T w o je m  p rzew o d n ic tw em , przez mę­
stw o i poświęcenie się naszej armii kraj ten 
dostąpił bezpieczeństwa, jakiego do pomyśl­
ności swojej potrzebuje. — Przyjm  i t. d. 
( p o d p . )  L u d w i k  F i l i p .

Podług zapewnienia jednego t u t e j s z e g o  
d z i e n n i k a  w ątpić  już nie można o p raw d z i­
wości pogłosek rozsiewanych o zaślubieniu 
się Xięcia Nemurskiego. Xiążę ten ma sobie 
zaślubić Xiężniczkę T eodolinńę , najmłodszą 
córkę Xięcia Eugeniusza. Poznał się on z nią 
bliżej w  przeszłym roku w  Dieppe, gdzie się 
ta młoda Xiężniczka z sw ą  matką znajdowała, 
l głoszą, źe na -wiosnę Xiąźę Nemurski uda 
się na kilka miesięcy do Niemiec.

Czytamy w  D z i e n n i k u  s p o r ó w :  Nad- 
rnienieliśmy przed niejakim czasem, że nieza­
długo wy buchnie w  Adenie nieporozumienie 
między .Vehmedem Alim a Anglikami. Dziś 
donosi istotnie list jeden z Alexandryi z d. 25. 
Listopada, ż e  4 0 0 0  A r a b ó w  u d e r z y ł o  
n a  o b s a d z o n e  p r z e z  A n g l i k ó w  m i a s t o  
A d e n .  Anglicy zdołali tylko 400 ludzi prze­
c iw  nim wystawić, którzy jednak, jak głoszą, 
wycieczkę zrobili, A rabom  wielką klęską z a ­
dali i nie slraciwszy ani jednego człowieka, 
do cytadelli się wrócili. Nie możemy jednak 
zapew niać, czy w ypadek  ten iest p raw dziw y , 
bo nam na pew nych  i szczegółowych donie­
sieniach zby w a . «

G i e ł d a  z dn.  9. G r u d n i a .  — 1 dziś je­
szcze zniżanie się pap ierów  francuzkich nie 
ustało. Renta óprocentow a spadła z 80. 75 
na 80. 50, a Sprocentow a z 112. 45 na 112. 5. 
Dla wytłumaczenia tego zjawiska rozliczne 
rozsiew ano wieści. M ów iono  znow u  dużo o 
mocno rozgałęźonym spisku Napoleońkim, od­
krytym przez policyą, który miał na celu pod­
łożenie ognia na wszystkich czterech rogach 
Paryża. T w ie rdzono  n aw e t ,  że Xięcia L u d ­
w ika  Napoleona uwięziono i znaczne zapasy

broni i amunicyi zabrano. Zapewniano także,
że na odbyte, onegdaj wieczorem  radzie ga­
binetowej uchw alono, ażeby Kroi w  m ow ie 
od tronu  redukcyą renty zapowiedział. Po­
głoska te spraw iła , że wiele papierów  pu­
blicznych tego rodzaju sprzedawano. Na ak- 
cye na kokeie żelazne wielki był pokup. Akcye 
wersalskie po p raw y m  brzegu skoczyły na 
522, a na lew ym  na 325.

A n g l i a .
Z L o n d y n u ,  d. 7. Grudnia.

S tósownie do doniesień z S tan ó w  Z jed n o­
czonych władze w  porozumieniu z Panem 
Fox, posłem angielskim w  Washingtonie, stó- 
sow nych  użyły środków , aby grożącemu, no­
w e m u  powstaniu w  Kanadzie, o  dęby ono 
z S tanów Z ednoczoriych pom oc otrzymać 
mogło , zapobiedz. Generał Scott otrzym ał 
rozkaz aby niezwłocznie nad granicę się udał 
i tam W s z y s t k o  oglądał; podobnie przezna­
czone do Florydy wojsko niespodzianie do 
granic Kanady w ypraw iono. Przyczyną tych 
k r o k ó w  wiadomości, k tó .e równocześnie Pa­
na Fox i rządu Stanów Zjednoczonych doszły'.

H i s z p a n i a. 
z  V a l l a d o l i d ,  dnia 27- Listopada.

L edw o  co wczoraj w ieczorem  wieść tu gru­
chnęła , że Generał Maroto tu przybył, a juz 
znaczna liczba członków  mumcypalnosci i 
milicyi narodowej się połączyła, aby go pię­
kną muzyką przywitać. Po skończeniu tej se­
renady deputacya do Generała się udała , w  
imienru której P. Moyano Saman.ego tak prze- 
m ó w i ł : „ M a L y p a ln o id  ,
tej stolicy ma zaszczyt w inszow ać  J VS. Panu 
zaś w  tak bezpośredni sposób do wyjednania 
upragnionego pokoju ludowy Hiszpańskiemu 
sie przyczynił. J W. Pan mozesz byc przeko- 
nanym^ i l  wszyscy roztropni Hiszpanie sławę 
Je^o  wielbią." General Maroto odpowiedział. 
„Ponieważ szczęście Hiszpanii rów nie  mojćm, 
jak każdego praw ego Hiszpana życzeniem, 
dopełniłem tylko powinności mojej; kto inny 
więcćj uczynił, aniżeli ja Mumcypalnosci 
i gwardyi narodow ej Valadolidu za w y ś w ia d ­
czony mi honor podzięki składam «

Z S a r a g o s s y ,  dnia 2. Grudnia. 
Po tw ierdza się, że zajęte p rzez  karolistów 

tw ierdze  dzielnie mają być szturmowane. 
Wszyscy do robót p rzym usow ych skazani 
więźnie do armii wysiani zostali, aby drogi 
dla transportu dział naprawiać i innemi oblę- 
źniczemi pracami się zająć. . ,

Właśnie nadchodzi tu  urzędowa w ia o- 
m ość , źe w ojsko pod rozkazami Gene a a 
Aspiroz zamek Castro opanowało i dzie a o - 
tvfikacvine oneeoź w  powietrze  wysadzi o.
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Załoga z 66 żołnierzy złożona, w  n iew olą  się 
dostała. Znaleziono w  tej tw ierdzy  100 flint,
12.000 nabo jów  i zapasy żywności.

A n s t r y a .
Z W i e d n i a ,  dnia 5. Grudnia. 

JC K M ość  na jw y iszem  postanowieniem z d. 
7. C z e rw ca  r. b. m ianow ał najłaskawiej 
grecko-nieunickiego biskupa pakrackiegoj JKs. 
Jerzego  C h r a n i s ł a w a ,  biskupem bacskich; 
biskupem  temeskim grecko nieunickiego bi­
skupa budzinskiego, JKs. Pantalemona J s i v -  
k o w i c z a ;  grecko nieunickim biskupem pa- 
krackim arcłti mandrytę Jks. Stefana P o p o ­
w i c z a ;  grecko- nieunickim biskupem karło- 
w ickim  archi-mandrytę Jks. Eugenijusza J o -  
a n n o w i c z a ;  a grecko- nieunickim biskupem 
budzińskirn archi-m andrytę  Jks. Platona 
A t h a n a c z k o w i c z a .

W ł o c h y .
Z n a d  g r a n i c y  w ł o s k i e j ,  d. 27- Listopada.

(Gaz. Powsz.)  — Zdaje się, że między K ar­
dynałem  Lam bruschini a Posłem francuzkim, 
Hr. L a tour  M aubourg, jednak nieporozumie­
nia powstały. Poseł bow iem  żądał od d w o ­
ru  papiezkiego, aby Xięcia Bordeaux w  Rzy- 
mie za p ryw atną  osobę poczytyw ano i niu 

osłuchania u Papieża o d m ó w io n o ;  powiada, 
e się d w ó r  w spom niany  do tego też przychy­

lił. Tym czasem  X iąię  Bordeaux Papieżowi 
jednak przedstaw iony został, co Posła iran- 
cuzkiego tak rozgniew ać miało, że zagroził, 
iż paszportu  zażąda. S p raw a  ta w ielkie spra­
w ia  w rażenie  i obawiaią się w  Kzymie przy­
krych  za targów  z d w o rem  trancuzkim. 

E g i p t .
Z A l e x a n d r y i ,  dn. 17 .Listopada.

(G az .  powsz. lipska.)  — Stosow nie do na j­
now szych  wiadom ości z Syryi Genera ł G u ­
be rn a to r  Szerif  Basza, k tóry dla przytłum ie­
nia powstania D ru zó w  Hauranu z znamienitą 
siłą w y ru sz y ł ,  Ismaila Beja z oddziałem w o j ­
ska w  górach dla zasłaniania szańców zosta­
w i ł ,  sam zaś z resztą wojska do Damaszku 
w rócił .  W szakże, dowiedziaw szy  się, że lu­
dność w  Adschinun do powstania skłonna, 
Wydał rozkaz , aby Kaftan Bej z oddziałami 
nieregularnego wojska tamże wyruszył. Dnia 
28. Października w  Damaszku niosła pogłoska, 
źe Egipeyanie Szw erichs ,  Besnas, Merdins, 
a n a w e t  i Mossuls i Diarbekers za ęli. Z g łó­
w n e j  kw atery  w  Maraszu donoszą , że Ibra­
h im  Basza tam się oszańeował i stanowisko 
to  w  6 pułki osadził. — T eż same w iadom o­
ści donośzą , że niedobitki armii tureckiej,
10.000 ludzi liczące, pod Kar put stały; na 
czelne tam d o w ó d z tw o  ma Pułkownik g w a r  
dy i ,  Mustafa Basza, a pod  tym  pięć innych

Baszów  wojskiem tem dowodzi. Milicye, tak 
nazw ane Redif, zw in ię to  i każdy z sw oim  
Teskere czyli św iadec tw em  urlopu  do dom u 
pow rócił .

P r z e d a ż  b a r a ń ó w  w  S i m m e n a u  
będzie mieć miejsce, jak w  latach daw nie j­
szych, dnia 2. Lutego 1840 , do którego żaden 
baran nie zostanie przedany. Przybicie na­
stąpi o godzinie 2giej zpołudnia.

Krótkie uwiadomienie od odlegle mieszka­
jących przyjaciół i kupujących odemnie na 
ośm dni przed term inem  byłoby  mi nader 
przyjemnem.

R u d o l f  Baron L L i t t w i t z .
Simmenau pod Constadt, po w ia t  Kreutz- 

burski, p row incya bzląska.

Duże włoskie marony (kaszta­
ny) 6 sgr. za funt, piękny w ę­
dzony łosoś, świeże Elbląskie 
minogi, marynowany jesiotr, pra­
wdziwe pomorskie półgęski i pat­
ki gęsie, nowe rodzenki w  gro­
nach, migdały w  łupinach i śliw­
ki Katarzynki otrzymał i poleca 
w  cenach umiarkowanych

handel K a r o l a  Gumprechta .

Trzeci t ransport wybornego  kaw iaru , św ie­
że minogi, w ędzonego  łososia, w  cukier za­
p raw io n e  figi, świece w o sk o w e  i p a l m o w e ,

Erzednią p e r ło w ą ,  karawaiiską i P e c c o  her- 
atę, |ako też przesyłkę t u r e c k i e g o  ty tuniu 

i haftow ane poranne bóty o t r z y m a ł  
S i  e k i e s c h i  n przy W r o c ł a w s k i e i  ulicy JNr, 7.

Dnia 16. Grudnia
C e n y  t a r g o w e 1839 . r.

w  mieście od doP o z n a n i u . Tal sgc fen. Tal fen-

Pszenicy szefel . • • • 1 2 4 — 2 — —
1 1 — 1 3 6

Jęczmienia d t ......................... — 22 — — 24 —
— 17 _ _ 18 6

Tatarki d t .................................. _ 26 _ 27 6
1 * 1 2 6

Ziemiaków d t................... 8 6 — 9 —
Siana c e t r i a r ...................... _ 17 _ — 18 6
Słomy k o p a ........................... 4 15 — 4 20 —
Masła g a r n i e c ........................... 1 22 6 2 — - »
Spirytusu beczka . . . . Id — — 1 1 3.10


